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Notatki i informacje: Różne. — Artykuły nieuwzględnione.

Z. S. R. R. A SPR A W Y  ZAGRANICZNE.
PROTOKÓŁ MOSKIEWSKI.

Raboczaja Moskwa 10.11 oświadcza, że podpi­
sanie protokółu zostało poprzedzone przez 6 tygodni 
wytrwałej pracy sowieckiej dyplomacji. Jej dążenia 
do utrwalenia pokoju usunęło wszystkie przeszkody. • 
Rząd polski dążył konsekwentnie do zerwania roko­
wań i sabotował sowiecką propozvcię. Dyplomacja so­
wiecka przeszła do porządku dziennego nad tą okolicz­
nością, że pełnomocnictwa posłów Estonji i Łotwy w 
Moskwie nie były należycie sprecyzowane, działając 
w tym wypadku z tych samvch pobudek, z których 
ZSRR zaproponował przystąpienie do porotokulu Ru- 
munji, z którą ZSRR nie utrzym uje stosunków dyplo­
matycznych i która 11 la t temu okupowała bezpraw­
nie Besarabje. Polityka sowieckiej dyplomacji jest 
wynikiem ogólnego nastawienia pokojowej polityki 
ZSRR. Robotnicy i włościanie ZSRR utrw alają socja­
lizm i potrzebują pokoju, aby swoja akcię doprowa­
dzić do końca, państwa zaś burżuazyjne dążą do prze­
szkodzenia tej akcji i wojna stanowi zasadniczy czyn­
nik we wszystkich ich rachunkach. Z tego powodu 
podpisanie nrotokółu jest poważnym sukcesem poli­
tyki sowieckiej. Jako pewna przeszkoda dla imperja- 
listycznych dążeń do wojny protokół stanowi pewien 
krok naprzód.

Krasna.ja Gazeta 9.11 wychodząc z założenia, iż 
Łotwa nie zamierza brać udziału w podpisaniu mo­
skiewskiego protokółu, oświadcza, iż okoliczność ta 
stanowi wielka porażko dyplomacii polskiej, której 
kilkuletnie wysiłki skierowania łotewskiej polityki na 
przeciwsowieckie tory  nie dały żadnego wyniku.

POLSKA A Z. S. R. Ii.

Krasnaja Gazeta 9.11 zamieszcza wywiad z rad­
cą handlowym poselstwa ZSRR w Warszawie Kopyło- 
wem w sprawie sowieckiego eksportu do Polski. Kc- 
pyłow oświadczył, iż import leningradzkich nici i ka­
loszy do Polski rozwija się pomyślnie. Gdy sowiecka 
m isja handlowa w Warszawie podpisała pierwszą u- 
mowę na dostarczenie nici hurtownikom polskim, 
światowy monopolista przemysłu niciarskiego Coats!

nie zwrócił na tą okoliczność uwagi, sądząc, że ZSRR 
nie jest w stanie regularnie eksportować swe wyroby. 
Gdy jednak m isja handlowa ZSRR otrzymała dalsze 
zamówienia, Coats zwołał naradę polskich hurtow­
ników i zagroził im zamknięciem kredytów, gdyby 
kupowali nadal „kradzione" nici. Groźba ta nie po­
skutkowała. Bardzo pomyślnie rozwija się eksport so­
wieckich wyrobów gumowych do Polski, w 1928 r. 
rozpoczął się eksport kostki granitowej i nasion. Prze­
mysłowcy polscy dążą do jak najrychlejszego zawar­
cia trak tatu  handlowego z ZSRR, gdyż rozumieją, iż 
polski przemysł metalurgiczny., węglowy i włókienni­
czy z braku możliwości eksnortowych na wschodzie 
pozbawiony je st widoków rozwoju.

Krasnaja Gazeta 6.11 donosi, że mieszkaniec sta­
nicy Wierchnie-Pawłowskiei Sztyrniew otrzymał z 
Warszawy list, podpisany przez atam ana Mochlina i 
kozackich oficerów Kendeckiego i Zołotowskiego. W 
liście tym, pisanym z okazji wyborów do sowietów 
wiejskich w ZSRR, wyżej wymienieni w imieniu 
„kozaków-ochotników, pozostających pod kierowni­
ctwem marsz. Piłsudskieo-o" doradzaja mieszkańcom 
stanicy Wierchnie-Pawłowskiei aby wybierali do so­
wietów wyłącznie „najlepszych synów naszej starej 
Rosji" i nie dopuszczali na kiei-ownieze stanowiska w 
sowietach bolszewików. List ten oraz inne listy, wysy­
łane do ZSRR z okazji wyborów do sowietów przez e- 
migrantów-kozaków w Polsce i na Łotwie, stanowią— 
zdaniem pisma — dowód, iż ponierana przez marsz. 
Piłsudskiego biała emigracja obrała „miłukowską" 
taktykę rozsadazania ZSRR z wewnątrz.

Wieczerniaja Moskwa 11.11 donosząc o przemó­
wieniu posła Synuły w Sejmie oświadcza, iż Polska 
wydaje na cele woiśkowe -młowę swego budżetu. Pi­
smo zapytu je: „Przeciwko komu gotowana jest woj­
na?".

RUMUNJA A Z. S. R. R.

Wieczerniaja Moskwa 7.11 wzywa ludność ZSRR 
do przyjścia z pomocą głodującej ludności Besarabji. 
Urzędowe pisma rumuńskie donoszą, że klęska głodu 
dotknęła 400 tys. osób, lecz w rzeczywistości głodują-



; >iv:: • ••'. .s ■ ■ ;

• . . S l f e s - K

i > S "  i '  f c  / :■  .• ,:■ . . . .

' : •  H h . ’:

. / d o i  v-W 5-.V5 -1  :  >.{• J “ K ; H  a. i .
a s a / a b . s i s i i r v n / o  2 ’? 3  ,v 
y / o f w ń  r i e ■ * -  Ł  ■: •; : , . . .  

Ą j ' i b ’S  ' ' ~ b n t  -  h  > , ;  ■

(i sin, ?1 '- ,r 
. »  t / o ę ^ S  x r ; > / * ; ■ >

-•ssiśf i’ - A . . : / . :

. r , ; - * # - . . . . " . . ;  .• ■ 

mzisi; „ • . '  .• 7  : . .

s x b o ; b , >  • ,
v \  V  '

,

• 'aiiiUfsę-t-' stkmn y.,

wóic-1 - . • ••:■■;. ./ ;•
u m o l x r d  ■■■

- i i t m n s k i  .  ■->{

’T i d b f t . - c  ; •

o h  i * r j & i : .

r.rs łc  ;
u  f e ^ w o & s i  e  s i o u: .■
^ f c v v ż  . w i j U . a r ? . - *  /  s r  

-■ ss&tą ir  ’ • ■ -■ ; ,

- { d ' s r o a  ■■■;;■ . . .  ■

■ . .ii' ;

■ o a v s i L o a  o  s ę z . s o t i s s :  , . ;

' A : > \  5 1 . , . v x b . - -  .7 . ,  . ,

- i ?  . W j 9 i b y d  0 3 ,  o w e  y ;  : .

f f i W  i . ' ’ ; . .

. H  ; ?  i  •

-

H i i S S  d o o ^ b i ': ; /  'v- ;.v-' ;
r r i / ł l S S ^ - S  b f e i & X  .■>■;■; ' ■

i d ' o i l  0 Ś  V>

■ ■ S J f i V r N  : : A r ; V , : ;



—  I I  -

cych jest w Besarabji około 1 miljona 500 tys. osób. 
Rząd rumuński zataja sytuację aby nie zaszkodzić 
swemu międzynarodowemu kredytowi, lecz sytuacja 
ta jest straszna i towarzystwo emigrantów z Besara­
bji w ZSRR przystąpiło do .organizacji akcji ratowni­
czej.

PAŃSTWA AZJATYCKIE A Z. S. R. R.

Siegodnia 14.11 donosi z Moskwy na podstawie 
komunikatu ajencji Tass, iż 12.11 o godz. 3-ej pp. do 
lokalu konsulatu Generalnego ZSRR w Charbinie 
wtargnął nieznany Rosjanin w mundurze policjanta 
chińskiego. Oświadczył on urzędnikom konsulatu, iż 
przybył dla aresztowania konsula Mielnikowa. Zacho­
wanie nieznajomego wydało się urzędnikom konsu-

S P R A W Y  W E
SPRAWY NARODOWOŚCIOWE.

Prawda 12.11 donosi, iż w Moskwie bawi dele­
gacja ukraińskich pisarzy proletarjackich. Odbyła się 
wspólna narada pisarzy ukraińskich i rosyjskich, w 
której wyniku uchwalono zarządzenia, które mają u- 
łatwić zbliżenie kultury i literatury ukraińskiej do 
kultury rosyjskiej i naodwrót. Pismo ogłasza z okazji 
„tygodnia ukraińskiego" w Moskwie oświadczenie 
Stalina, że „kultura proletarjacka nie przekreśla kul­
tury narodowej, lecz stwarza jej treść, zaś kultura 
narodowa nie przekreśla kultury proletarjatu, lecz da­
je jej formę".

SPRAWY GOSPODARCZE.
Prawda 12.11 omawia w art. wst. zagadnienie 

aprowizacji ośrodków przemysłowych, oświadczając,

N O T A T K I  I I
RÓŻNE.

Wlast Truda. 26.1. oświadcza, iż program i sta­
tut frakcji rewolucyjnej PPS nie różni w niczem od 
programu i statutu socjal-zdradzieckiej PPS. Pismo 
zamieszcza karykaturę, na której marsz. Piłsudski 
zwracając się do „starej PPS" i „nowej PPS", któ­
rych karykaturzysta narysował w postaci piesków, o- 
świadcza: „Teraz sam nie wiem jak będę was, psie 
dzieci, rozróżniał".

Raboczaja Moskwa 5.11 donosząc o przemówie­
niu / osłów ukraińskich w Sejmie, jest zdania, iż mo­
wy te dowodzą, że ludność Ukrainy zachodniej nie bę­
dzie mięsem armatniem burżuazji polskiej w wojnie 
przeciwko ZSRR.

Prawda 12.11 donosi z Szanghaju, iż rokowania 
między rządem Chin narodowych a posłem japońskim 
w Chinach zostały zerwane. Poseł Iosizawa zawiado­
mił ministra spraw zagranicznych rządu chińskiego 
Wan-Czżen-Tina, iż rząd japoński odrzucił porozu­
mienie, które zostało zawarte przez Iosizawę na mocy 
jego pełnomocnictw. Wobec tej deklaracji rokowania 
przerwano.

la k . Gr. Prac. Dr.. S. z. o., Nowy św iat 54, tri. 15-56 i 242-40

latu podejrzanem. Zawiadomiono telefonicznie policję 
i zakomunikowano o zajściu Mielnikowowi. Gdy Miel­
ników wyszedł do poczekalni, w której nieznajomy się 
znajdował, usiłował on wyciągnąć z kieszeni rewolwer 
i dał dwa strzały, które trafiły w ścianę, gdyż urzędni­
cy konsulatu rzucili się na niego i rozbroili go. Tym­
czasem przybyła do konsulatu policja chińska, która 
aresztowała nieznajomego. Dzielnicowy komisarz po­
licji odwiedził konsulat i wyraził Mielnikowowi ubo­
lewanie z powodu zajścia. Stwierdzono, że zamacho­
wiec jest policjantem chińskim, z pochodzenia Rosja­
ninem, niejakim Monokanowem. Konsul Mielników' 
zwrócił się do gubernatora chińskiego w Charbinie z 
protestem, żądając przeprowadzenia surowego śledz­
twa, ukarania winnych i uniemożliwienia na przy­
szłość nowych zajść.

W N E T R Z N E .
c

iż szczupłość zapasów zboża, będących własnością 
państwa, stwarza konieczność nadzwyczajnej oszczęd­
ności w dysponowaniu temi zapasami. Aby usunąć 
istniejące trudności wielkie ośrodki przemysłowe za­
częły z własnej inicjatywy regulować sprzedaż chleba 
i mąki przez wprowadzenie systemu wyłącznej sprze­
daży chleba proletariatowi. System ten wypróbowano 
w Leningradzie, Jarosławiu, i w wielu innych mia­
stach. W dalszym ciągu należy dbać przedewszystkiem 
o aprowizację ludności robotniczej. Polityka aprowi- 
zacyjna powinna być polityką klasową. Aprowizacja 
ośrodków przemysłowych będzie się odbywała pod ści­
słą kontrolą społeczeństwa. Uregulowanie sprawy a- 
prowizacyjnej stanowi aktualne zagadnienie, które 
należy rozstrzygnąć z całą bolszewicką bezwzględno­
ścią.

N F O R M A C J E
Prawda 9.II donosi, iż w kinach rzymskich od­

bywa się wyświetlanie filmu, który zawiera sprawo­
zdanie z ekspedycji ratunkowej łamacza lodów „Kra­
sin". Podczas wyświetlania tego filmu w pewnym ki­
nematografie rzymskim obecni byli członkowie eks­
pedycji „Krasina" oraz urzędnicy poselstwa sowiec­
kiego w Rzymie. Gdy publiczność dowiedziała się o 
tern, członkom ekspedycji „Krasina" zgotowano owa­
cję.

Prawda 9.II donosi, że do Moskwy przybył no­
wy poseł meksykański Silva Herzoo-.

Siegodnia 14.11 donosi z Kowna o przybyciu 
nowego posła ZSRR Antonowa-Owsiejenko.

ARTYKUŁY NIEUWZGLĘDNIONE.

Prawda 31.1. P lan  Polski s ta je  się wyraźniejszym.
Izw iestja  Odesskayo O krużkoma K P B U  8 FI. Precz z 

dwulicowością (o stosunku Polski do ZSRR).
W isty  W U C W K  2.11. Co Polska odpowie.
Siegodnia 8.11. Burzliwy dzień w Sejmie warszawskim 

(korespondencja z W arszawy).

Drukowane na prawach rękcpim.
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